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Prenumeratę . ojr*»zenia (u's3ra®  cjrasza srę nadsyłać wprost do Ad.Jtlnlstraey! „Nowej 
ft»f»r »y “ w Kraków™. — itr. ra>h. poczt. Kasy 0 izczęd. 857.484.

R tiak cy :: ul. JagiaJlMtKa 10. Admnisrracya: ul. sw. Anny 3. — Telefon Redakcji 41, Admfc 
nistracyi 241, dla rozraów zamiejscowych 1572. — Rękopisów nadsyłanych Redatcya nie zy.Ta.oo. 
We Lwewie sprzedaż nn »or*w  po 8 h.Jerzy: w Biurzo dzienn.k6w S. Sokołowskiego, olioa 

Trzaoiego Maj* 1. 5 i w Biorze Plohna, nlica Karola Ludwika 9.
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p p e n u m e p a t f }  pP B jr j^au ją :
famiejscową: Administracja „Nowej Rpfo-my* i wjsystkie urzędy pocztowe; nihjsoową: 
Adratniutraoya „Nowe; Reformy". —  Główna trafika w Rynku. — Agcncy* J. Hopcam
1 A. Salomonowej, nl. Szozepańska 9; Biuro dzienników M. Hopczyca ni. Jagiellońska 7.

Trafika w  Sukiennicacn 
Zaniejscową pranuneratę I ogłoszenie (inseraty) przyjmują: we Lwewie Einra (kierunków: 
A. JBuohstab- nlica Karola Ludwika 1. 21 — S. Sokołowski, ulica Trzeciego Maja 1. 5. 
W Jarosławiu J. Soszyńska. —• W Tarnowie M. Rcokach. — V Wiedniu: Heiman Gtdd- 
schmied (sprzedRŻ oddzielnych .amurów), L, Wollzeile 6. — M. Dnkes Nachf., Haasecstein 
& Vugler (także w Hamburgu, Frankfurcie n. M , Berlinie. Lipsku, Bazylei i Wrocławiu).—  
R. Moese (takzo »  Berlinie, Hamburgu, Monachium i NoIjnhDerdse). — R. Schalek (W ollzeile) —  

W Paryżu Sooićtó Mutuelle de Pnblicite A. Lurette, dirrctcur, Ruo-Rougeieont 14.
Do numeru poporuaniowogo przyjmuje się tylko „Nadesłane”  po 90 hal od wiersza. — Ciosy

publiczne po 2 kor. od wiersza.
Y7 numerze popołudniowym, wycuodzącym w poniedziałki i dni poświąisczne, zamieszcza się

takie inne inseraty.
Załączniki do „Nowej Reform^" (prospekty cyrknlarze, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za con»
2 kor. oć 100 ega. dla zamiejscowych, a 1 Kor od 100 ega. ara miejscowych prenumeratorów
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W iedeń, 16 października.
>FreTndcn-BIatt« donosi zta zezwoleniem wo- 

janaalj kwatery prasowej:
Gdy niespodziewany atak rosyjski, prze-dsię- 

wzitjty niedawno ps-ociwko airmih Biihn-Ermol- 
lego przy pomocy najrozmaitszych środków 
technicznych, jak  pancerno samochody z działa
mi, sneksaął znowu na tuczem, usiłowali Ro- 
eyanie w dnia :h 3, 4 i  5 bm. po nal-eżytem i 
w ielce szczególpwem przygotowaniu za parnoo.ą 
nowych szturmów przeła«nrć front austryaclio- 
węglerski tuż na południowy zachód od Bio- 
dów, w kierunku kolei, wiodącej do Lwowa. 
Komenda rosyjska n ietylko skoncentrowała 
smaczne kolumny piechoty, lecz także postarała 
się o wydatne wzmocnienie artyleryi. Cala ta 
akcya rae srażate wcale cechy zaimprowizowane
go »ad Thcr»» przedsięwzięcia posiłkowego o ce
lach lokalnych, jak uwięzienie naszych sił lub 
uzyskanie lokalnych sukcesów taktycznycdi, 
przeciwnie, była to akcya, urządzona na wielką 
skałę w  ramach cgóinej o fen zyw y rosyjskiej ł 
mająca przynieść donśu&Je rozstezygmę-Je stra
tegiczne. Świadczy o tern choćby fakt, że ko
menda rosyjska na tych odcinkach frontu b e
jow ego zgromadziła znaczne masy konnicy, któ
re po przełamaniu frontu ausLryacko-węgier- 
skóe-go przez piechotę, taiała wyzyskać i  rozsze
rzyć co spodziewane zwycięstwo.

Oddziały atakująca, nie wyjmują.a żadnego 
bzetrgowca., otrzymamy dokładne pouczenie ca 
do swoich zada ii. C tak później przy jeńcach 
rosyjskich znaloźlisirt^ instrukeye, odnoszące się 
do miotaczy min. Oddziały wspomniane, nie 
troszcząc się o  żadną inną akcyę, m iały w yko
nać szturm do anstryaokich stanowisk, wtar
gnąć do nich wśród rzucania min, następnie roz
szerzyć swój teren na kształt, wachlarza, av wre
szcie z  ,przednich rowów za pomocą chodników 
łącznikowych przeć do dalszych stanowisk.

Po dłuf»łrw8łym  przygotowawczym ogniu 
nr ty Iw y  i —  huk dział obu frontów słychać było 
didcładmicwocflogłości 50kilom etrów— kolumny 
rosyjskie rasayły do  ssaurmu. W  przeważnej 
części szturm złaraal się już w  aaczym ogniu o- 
broirnym.

Z pewnogo punki u na polnoe-nej flance pola 
H tw y obserwowałem jeden z okresów' tej bi
tw y :  P o  d ru g ie j stronic lesistego łańcucha 
wzgórz widniał jakiś kocioł szatański, nad któ
rym kłębiły się chmury dymów wybuchowych, 
przecinanych błyskami szrapneli, unosiły słupy 
jiem i i kurzu. Chaos, z którego nie było chyba 
wyjścia. Przez tę strefę zniszczenia zdołało 
przejść nic w ielo oddziałów rosyjskich, a te, któ
re mimo wszystko przedarły się, zapłaciły za to 
drogo

Przybyły  na ważkich odcinkach do naszych 
B$urovra»k i. zostały bądź kontratakami odparte, 
bądź po ważkach rocznych wizięta do niewoli. 
Chociaż R os jan ie  w  owych Aańacłi ponaw iali 
nieustaRUb szturiay z  coraz to większą gw ał
townością, oteronr austryacke-węc- sraka była 
ilewzritsz ma. W szystkie stanowiska zachowa
liśmy w  naszych rękaeh.

Z jaką zftcieldoścLą ślepą walczyli Ejosyanle, 
świadczy fakt, że po wyparciu ich. znajdowa
liśmy na. pobojowisku naszych rannych, okale
czonych w  sposób zw ierzęcy. Jeńcy rosyjscy 
zeznali zresztą, że  otrzymali rozkaz, ażeby na
szych zohuicrzy, zwłaszcza oficerów  i podofice
rów, po w zięciu do niowoli zabijali.

Krytyczno nołrsżsnie w Rumunil
Rotterdam, 16 piiździeanika.

W ojskow i krytycy angielscy przyznają, że 
położenie Rumunii jest w  najwyższym stopniu 
krytyczne. Sprawozdania nieprzyjacielskie —  
oświadczają krytycy  ■—  nie są wcale przesadzo
ne. Bukareszt z  rozpaczą oczekuje inwazyl, gro
żącej 7. trzech stron.

Rotterdam, 16 października.
»Monring Post« w  artykule swojego sprawo

zdawcy wojskoswogo stwierdza, że położenie 
wojenne Rumunii jest w  najwyższym stopniu 
krytyczne.

Rugano, 16 października.
Donoszą tu z Bukaresztu:
Z  powodu katasirGfy; która grozi Rumunii', 

prasa tutejsza domaga się, ażeby Sarrad poojąj 
na froncie macedońskim energiczną akcyę.

Do Bukaresztu praybyło dotąd 47.000 uchodź. 
CÓW.

Rozpacz w  Bukareszcie.
Sztokholm, 16 października1.

Bukareszteńska 'G aaetta* pisze: W  osta
tnich dniach stolica okryła  się żałobą. Każdy, 
m iłujący ojczyznę, przeżywa dziś ciężkie chwi
le. K ażdy wuc, mimo milczeniA oficyainycłi kół, 
że front nasz cofa się coraz bardziej ku słodcy. 
Otrzymujemy obecnie same smutno wieści —  
jedną za drugą.

W  innem miejscu oświadcza »GiuzatŁa«: Na
ród rumuński w idzi dziś, że rząd jego  jest bez 
sumienna, przeczuwa straszliwą tragedyę, która 
w  kraju się rozgrywa.

»Adeveru l« omawia rozpaczliwe gospodarcze 
położenie Rumunii. Ze wszystkich stron kraju 
nadchodzą do stolicy alarmujące wieści, Pm  wio 
nigdzie nie rozpoczęto uotąd zasiewów wiosen
nych.

------------------------o---------------- I

Akcya niemiscklch ł. p*
Frankfurt, 16 pażdźimmikit.

>Prankf. Z tg. t donosi z  Now ego Jorku:
Agitaicya. z  powodu kwesty i łodzi podwo

dnych, jaka rozpoczęła’ sie w  Ameryce, z ic zy - 
na już znacznie słabnąć iSu/Jzą powszechnie, że 
niemieejde łodzie pod*woJfew nie nojawią się już 
w pobliżu wybrzeży amerykańskich.

artylerya rosyjska pracą przez szereg godzin, 
zasypując przeważnie koncentrycznie masą po
cisków stosunkowo wązki odcinek, przeznaczo
ny do ataku, stajnojwiący często front d m i ba
talionów' tylko. Baterye rosyjskie ustawione są 
i zamaskowane zręcznie i nawet precz lotników 
naszych odkrywane są tylko z  trudnością. Ile
kroć ukaże się lotnik, zamilkają natychmiast. 
Ustawienie ich umożliwia także bardzo często 
najprzykrzejsze T od za je  ognia: ogień nawskos, 
a nawet z tyłu. Bezpośrednio przed atakiem,

cala działalność centralnego urzędń a pro wiza 
cyjnegc traci na znaczeriu i wartości <lla lud
ności.

B yły  węgierski prcBydent ministrów, dr V7 e

to nie mogli prawnie dokonywać wręczania aw i ża
cy.. Zatwierdzenie to j’uz teraz nastąpiło, wobec 
czego władze Towarzystwa kredytowego miejskie
go przystępują do sformowania listy zaległych rat

k e r 1 e, którego również wymieniano m iędzy i domów, podlegających subhastacyi. Licytacye 
kandydatanr na kierownika węgierskiego urzę- wszelkie wyznaczone zostaną prawdopodobnie na 
dii aprowizacyjr.ego, og iisza  w  jednem z pism marzec. Wśród interesowanych poruszono projekt, 
węgierskich artykuł,- w  którym również oświad- aby doroczne zebranie reprezentantów- odbywmjąeo 
cza, że tej godności nie przyjąłby i obszernie się w grudniu, uchwaliło rozłożenie zapłaty na ra- 
wyłuszcza za-adj , podług których instytucya ty miesięczne, by uchronić wielu właścicieli domów 
utworzoną być —  powinna Otóż, zdaniem dra od ostatecznej ruiny.

mniej w ięcej na godzinę, wzmaga się działał |Wekerle?o, kierownik takiej instytuc)-: powinien p 0za tem troską najohższą są sprawy żywnościo-
nośe, artyieryi rosyjskiej do prawdziwego ognia P °sia-dąf n a d z w y c z a j n e  p e ł n o m o c n i -  w 0 j aprowizacyjne. Obecnie rozszerza się piekarnie
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krwawe straty, sunąc w  pas pomiędzy obie
ma liniami. Jeśli jedna fala utyka iub aUikujący 
pozostają po drodze w  pozycyi leżącej, w ysy
łają im ogień  z tyłu rosyjsiue karabiny maszy-

.   jedną z prywatnych piekarń ńa 37.5G0
zór i włhdzę wykonawczą, nad produkcy roi- funtów chloba dziennie i uruchomiwszy ją w ciągu 
oiczą i p.remysłową, jak nad handlem. T y lk o  w miesiąca, powiększać siopniowo jej wydajność do 
ten sposób » l '" z ą d «  potrafi z jednej stiony za- ąo qoo funiów, W  ten sposób urzeczywistniony' był-

m ilośmKow W  3.rszawy

Prasa stóa przetlu LlDyS Geŵ osl.
Zurych, 16 października.

Rzym ski dziennik '»Avvenine dTtalia< oma
wiając ostatnią mowę L loyd  G eoiye ‘a pisze: Cr-1 
L l o y d a  G e o r g e ,  k tóry mówił o  ukaraniu 
Niemiec, n»e należy już dziś do  celów  wojen
nych narodów fcoalieyi.

Prowadzenie w ojny aż do wyczerpania mo
carstw centralnych byłoby z.e względu na opór 
Austry5 i Niemiec samobójstwem .dla nas.

Takie przedłużanie wojny' jest dla bogatej An
glii bez znaczenia, ale inne państwa koalicyi 
zapatrują się na to zupełni© inaczej.

Pod Erzeż.anami.

nowe i działa, by ich p-odpędzić na nowo do hezpicczyń potrzebne zapasy wsąysl uch po- py projekt umiastowienia piekarń. Ta sama dolega 
SRturirai. Żołnierz rosyjski afckujo m ężn ie,! '•n 'eD.n7c 1̂ yk dóu dfe ludności, z  Cya rozwazala projekt zmiany cen artykułów w tym
wszelako ty lko  część oficerów idzie razem de drugiej wyznaczyć sprawiedliwe ceny, zamiast sens;e) aby ludność uboższa otrzymywała artykuły 
szturmu 
w  pierwszą
WlUCtWa IU Na >V AVCLV%lte VU I ł > \J WiAVVł /iV ■ ' ’ „
każdy kontratak niszczy ich lub odrzuca z  po- maksymalne, »  raęso& rękojmo, ze te ar- dz(,Djem tego rodzaju kontroli 
wrotem. Bardzo dopraw ione w sta ło  techniczne . ^ u ł y  istotnie znajdą się na targr a/wnościo- Ruehliwo Towarzystwo
uzbrojenie Resyan. Artiderya ich jest liczna, | v -Vni, bo proaiiceued mogą przejść g * produkejn (ą0jionał0 w tych drtiac.b ciekawego edlrrycia ncwe- 
bardzSo dobrze i obficie''"wyfosażorm w  amuni-! 1';ny ch artj'kum w rentowmcjszych, dla l-.,orych g0> Inaj0 znanego zabytku. W  gmachu św'. Łazarza 
■ 3 ę, świe:;o znowu w japońskie poc :ki i krazy-1 ^uanowianych cen maksymalnych. Ta- przy ulity  Kciąćęocj w b. pałacu .podkomorzego

to m . 0,1 poczotlm  v i * „ e j  ofen-.ywy .josom oj ^  sty » T ’ c7m

doiacli W T n w r e S S ^ l f f i n ł  ri* t y rnytWmm tbadama 8 tiro »M  i to - ^  WIeoki , 5ab podl- 11D,  ra-ostatnit znaj
io  wy t.tr.eleclde olbr orni M A *  t * ż .  j : J S ’ J L l t e S l l I f o l o T o l i k  ? «  * 2  A

rotundy zo skle
pieniem kasetonowem, na którem zachowały się 
. . „zczc ś);idy malowideł i ornamentacyj. Według 

Stosunki aprowizacyjno. opinii niektórych badaczów,, sala podziemna shiży-
. Statut nowego aust-ryackiego urzędu aprowi- ła 2a Iokgl ówczesnej ioży womomularskiaj. Aby
r.!ŁAvi‘nftfrft nip rwzwnla. ipsHnp.lr Tin. hftrr.ft rndT.aiTl , , t _____ *—-----

o- . „  . , . . ' 1TU. f  J . . duccnta, a następnie cenę dla konsumenta, w -  .„.t . ło n., R7nkalaa
jedno w ielkie działo rosyjdcie, praypus^czalme acza; ’ ty iko  m -m r  zysk. d b  w - c e n t ó w  i  obróc*®ą postała pa p fw m c^ptaaaą . 
moździerz ^ o en ty ro e t iw w y  i*  l  , H  5 „  m iw ay zy »k  « .a  pimracen ow .. mna zbudowana jest w  kształcie rotu

„  , ‘  u yme-rowyu j fabrykantów. Taka orgamzacya istotme mogLa- -
•. i '• ,r/‘°  P 0^, Brzezananr liozydutany za jjy lichwę żywnościowa i uregulować •

^Kosiar v em zdjęć lotniczych iń k a  licz ę -a^sutuki aorowizacyine. 
wbudowanych stanowisk bateryjnych- Naprze
ciw nas stoi w ięc znaczna ilofść dział wszelkiego
kalibru. Z opowiadań jeńców w yŁ k a , że mate- 
ryał ludzki walczących tu pułków rosyjskich 
wciąż jeszcze jest bardzo dobry. Zapewne re
prezentowano są wszystkie roczaiiki od 19 do 
40 lat i wyćw iczenie stało się pobieżniejsze, gdy 
się ich obserwuje jednak jako masę, ma. się 
przed sobą wybornych żołnierzy. Ich uizbroje
nie, odzienie i obuwie są bez żadnych braków. 
Najprzedniejsza fała atakująca wojsk, idących 
do szturmu, składa się częstokroć z szerego
wców  dobranych Ka.waleiva rosyjska obowuje 
poza obrębem omća, g'otowa w  raz to rzeczy wu- 
stego przełamania frontu wpaść nam na tyły,

zacyjnngo nie pozwala jednak na tego rodzaju oc]iromć 7albytek ten ud dalszego 7-niszczenia i zu- 
rojziegłą czynność i d la tego byłoby bardzo p .jn(,: zaiTjady Towarzystwo onieki nad zabytkami 
wsfcaaanm, aiby Koło  p o lsk ie , które w  najbliz- p rłeS ł}(ftfi. Wróciło się do zarządu miasta z prośbą, 
szych dniach w  Wiedniu Się zbierze. zw TÓ cilo  Us\inioto z podziemi rupiecie szpitalne i oddano 
uwmgę na wadliwą organ izac ję nowe, instytu- do d pozycyi Towarzystwa, Która zamierza, w  
cyi i posta.raio się o  takie jej zreformowanie, E1jar0 posiadania środków, doprowaazić je do 
aby odpowiadała, celonu i słusznym w ym aga  %.zgI^ ine^  poraądku, dokonać bacań naukowych

Sz.niom ludności.

W a r s z a w y #

i udostępnić je zwiedzaniu przez publiczność.
: j  Doniesienie o  odsłonięciu orla polskiego na bra 

mic w-jzecbmicy ucupcłnić muszę noilku szczegółami 
godnemi zonctowaińa. Akt odsłon1 ęcia tego orła by| 
istotnie krzepiącą, i  wzruszającą chwilą w życiu 
Warszawy, która zrozumiała <tem symbol lotu nar®, 

rrecsucme unansowe. -  wjtrąr ao pracy -  Ran- 4  tal m yce j ^ e js z e n w  jutr«. T łu -  mło*
yci -  Położenie kanucmczmkow. -  Piekarnie g  % kupion} pod błękitnym sztandarom, wy- 
" fils,r,fi “  0r7'nł nr,1skl «vmhoIem. _  Odkryty lob}^  ^  zakamarków skhu

.u uniwersyteckiego, ocalonym przypadkiem prz^d 
i ręką dewastacyjną, a rektor, przemawiający do

krzepkich, gorą

— 14 października.
(Trzesłlcnie finansowe. —  Wstręt do pracy. —  Ban 

dotychczas wszakże ani razu r ie  było d,o tego d jr
sposobności. miejskie. —  Orzeł polski symbolem.

Działalność lotników jest, odpowiednio do zabytek. — Nowy gmach poczty).
woU zaczt.pinj, intensywna, obecnie jednakże ż.yjemy pod znakiem przesilenia finansewmgo, za-

1 p T n\, ° ^ ° .Z 3 * .•a’ .c^  . J J c9-n ° '  j taczającego coraz szersze kręgi. Wyczerpują się • młodzieży w ełowaoh jędrnych.
. • -- c,j Ę u ja  • bCi W J da ją SIC r  . si loteuty iW >  - ostalki wfcjjasdw gotówki, a dawno banki i kasy po-! cydi. sam promieniejący miłością Ojczyzny i bu- 
sa-jy nas :j 1 i  .ych ba-cmbw by£ o0^  bryczkowe, które niegdyś tak hojnie kredytem sza-jdząćy ją wśród pokolenia przyszłych obywateli —

em energio ..ej usułują^ Kosyonio zabęspić- fowaiy, dziś ściągają na gwałt swoje wierzytelno stanowił obraz, napawający otuchą przypadkov egc 
ezyc Się PJęCrt zjm?. lotnika. N ie tjlk o  ba e- p^dąc zagrożone finasową miną i natarczywo nrzochodma. Okrzyk „Alma matur nioch żyjo‘L za- 
rjra, lecz także paiki pociągo ,o i maszerujące śc;^ jyyojcjj wierzycieli. Teraz rozlega się znowu głuszył troski ćmia codziennego, a gdy się ukaz"! 
wroj&ka wykazują spoao > zac iow y w a,nia się-bar- iiasf0) zalecające moratoryum i ulg-i dla weksli, tał Orzeł Biały rze 'złotą korona na głnwio, gdy Ję 

■°1IC®' ’T y?" *. | z,e .. 0 °Jrra' " ‘™ e lcil zejęcie 7.wanych prywatnych, czy z grzeczności. Jako ratu- [przed nbn pochylił błękitny sztandar uniwersytetu 
5 /  c-m v  S’  ̂ z -h''?toza..immi’ w  uo ' ;iek zadłużony i głodny Warszawiak ostatni grosz d falą, gjów młodzieży i s&wizną przyprószone w oła
dablm silnjan w ari >tem motera. ! sta^ a iu> loteryi dobreczynn^ loczera sam zapuka

^ prowiantowa oyy/lzyj rosj’jski-ch u- 0 pomoc do filantropii. 
l/.ąoz°na jest aobrze. głowmio z  po'v odu bl.zkc , świeżo ukazało się rozporządzenie generał-guber- 
bci rarnopola. Tor lcolejowy^aż do obrębu ognia uatora warszawskiego, dotyczące zwalczania w^trę- 
7-oL'ta.ł odbudowany, czasami jednak parai;;,ują [U do pracy. Kto więc odmówi przyjęcia, lub dal 
datek w.śne nasze działu połowo ż jw y  ruch w ^zoąo zajęcia się pracą, ofiarowaną mu za pośre- 
glowmc; leli stacyi, Kreywem , Jirzed Nożową, 'dmetwem władzy, a odpowiadającą jego zdolno

ściom, chociaż otrzymuje wsparcie z funduszów nu- 
blicznych, lub prywatnych albo wskutek odrzuco-

następny aż do dzisiaj przynosił nowe masowo 
ataki rosyjskich batalionów, nie przynosząc 

Korespondent -wojenny Frankfurter wszakże żadnego dalszego sukcesu. W  czwartek 
Zeitiunjr** donosi z  frontu korpusu nadja naźdzterrika ataki rosyjskie szczególino były 
Ztotą Lipą: jg'\rałtownc, slwierdz..ono toż, Ż9 na. wą.zkim wJ-

Vvr walce o stanowiska na zimę w  Galicy!jcinku szło do szturmu driesięć pułków rosyj- 
V,"schódniej stanowi przestrzeń ko lo  Brzeżan skich. La_ krótk i czas w ięc wdarły się one w  
jeden -z m jgorętezwch punktów ogniskowych.; najprzedniejszą naszą linię j  pod Palutorarni, 
Aiiślre-węgierskie Wojska. Niem cy i Turcy w a l- ; kontratakiem jodnak wyraucono je z powrotem, 
czą tu orl dni ośmiu w  najściślejszym zv.'iązku. 1 tzterykreć następnie zmieniały się tu aitak z 
ekiuecznio odpierając przemoc resyjską. kontratakiem. W  mocy na szóstego października

G. i k. korpus, bronią ey obecnie wse.iiodniego o brzasku dnia udało się całkow icie odepchnąć 
frontu Brzeżan na lewym brzegu Złotej L ip y , jn *P * «  resyjsk-i, nadto znś na północnym skraju 
ooluąt 8 !« po bitw ie pod B itdąnŚ, gd y  Rosva-|wglębicma Buntu pod Potutiuraimi, w-ciśnłętcgo 
ui(5 także^r.a południu iwsiuięli się Kaprzód, du ia 'ptzed dniami ośmiu, udało sie odzyskać cześć 
11 sierpnia z n.ad Strypy nad Z k ta  Lipą. utraconego wówczas stanowiska. rzez dzień

fefd urzęi ipr86łiz&t9]n9.
(TCorcspondpncya , Nowej R c to ir y ” .)

jej iprzewodników —  pierś łkaniem wezbrała i  wia
ra jakaś mocna wstąpiła w  serce: może nam być 
jeszcze ciężej, może przyjdzie czas, że chleba po
wszedniego od ust sobio odjąć będziemy musieli, 
ale to dunastrące poŁclenie mieć będzie wiarzęje 
na śeiożaj otwarto do ciepła ziemi rodzimo;, do 
światła- w>ed7.y, których od tak dawna bjdiśmy 
spragnieni. I  codzienni*, gdy przechodzę Kraków- 
skiem Pi-zedmieścicm, a zwrócę oczy na gmach pa-

nia pracy staje się potrzebują cym wsparcia, karany jacu Kazimierzowskiego, myślę, że stamtąd właśni 
będzie więzieniem od 14 dn; do 3 miesięcy'. Zamiast j wypłynie ożywczy Tdrój odrodzenia iaa Polskę, <my 
kary. możo nastąpić przymusowo odesłanie na c o -1,4]ęj wyjdą .saacnitąd Judzie, którzy podmusą z u-
hotę.

Wiedeń, 14 października.
Statm  c.ontralnugo _ urzędu aprowizauyjnego do 5-000 marcky groźą tvm, kt6rzy świa.

został juz ogurszony i Iuea-ow.nik 7.aiin:iamnvainy, ^ - ' - - - .
ale już dziś słychać głosy sceptyczne o tej no

Jeszczo cięższo kary (więzienie do 8 miesięcy, lub 
zyrwny do 5.000 marek) grożą tym, którzy świa

domie przez udzielenie wsparcia, lub w inny spo-

padku i pumit-nia naród, że ukro lą zło a 'Zniewolą 
naród do pracy i -czynu.

Dnia 9 bm. otwarto dla -pub limu ości gmach -po
cztowy na Wareckim placu, udar.e dzieło p. Jabioń<

gią*.:tr$ z biizka..
^urpusu

gotowaniu artyleryjskiem , które trwało 
godzin, potęgując" eię bez przerwy, nastąpiły vvymk dotychc-z-aso-Y/y toczących się obecnie 
'.taki falowe -rosyjskiej piechoty, której p iN y - !^ ^  ’na pohttfńihwy wschód ©d Brzeżan jest" ta- 

p lyw  fcclężny za lał -najprzednieisz© etnnowisko m  zestamawfefcai korpusu trzym ane są silną rę- 
4Li wąsla.m odcinku, docierając aż do drugiej li- kft> im ino-, ze iie row n ic tw o  wojsk rosyjskich «a- 
nii. 'W  dwudniowych krwawych walkach zostali ir-ego auia o azetz ‘ranika fen w kazało przele- 
v\rcszcie Rosyanie ivypa-rci z naszych rowów' i wae aż d zies ięć  o p-urkcim. Skuteczna zresztą,

- - ciepła, wczesna jesion przecięta -została nagle
zimnem i  dżdżem. 1 enury w:cuer w róży  rychłe

odrzuceni w  stanowisko, z którego wyszli. Sta
now iskci n ad  r z t e d c ą  C cn io w k ą  na w schód  o d .  ---------  . . - t „
Brzeźnu przez c..łv miesiąc w izeoień bez zmia-|nastardo znnjr. M syam o, ,k orych stanowiska 
nv pozostało w  naszein lęku. ' iad Si r y p ą  zeszłorocznej PoznH jeeiem  w  pierw-

Dnia 29 września rozpoczęła się nowa ofen ,^zyeh dniach listopadowy cli porozwulane j za- 
zv wa rosyjska w  obszarze kolo Brzeżan, otwar-i sypane zostały olbrzymim orkanem so ia faygn 
ta jak  najgwmłtowmiejszem ostrzeliwaniom po- l i c ą  t e r a *  z a m k n i ę i  x e m
łudni-awego slcreydla c. i  k. korpusu, Owego b r a m  w z i ą ć  l i n i ę  Zł o i t - o j  L i p y  o r a z
piątku w aliła  artylerya rosyjska wszelkim i ka
librami od pól do siódmej rano aż do godriny 
drugiej po południu. Nastąpił potem a.tak p ie
choty, prowadzony w ielom a falami i atakującym  
udało się wgnieść nieco w  ty ł  skraj dło, nie u- 
dało go  się jednak przełamać. M iejscowość Po- 
tuLory i wzgórza- 318, położone bezpośrednio od 
nich na północ, przód ośmioma dniami już 
przeszły w  posiadanie rosj jskie. K a żd y  dzień

B r z e ż a- n y, i poświęcą na te  z  pewm-oscią nie
mało jeszcze ofiar. Celem tej o fenzywy n i e  
j e s t  j u ż  j e d n a k  L w ó w ,  ty lko  przyspie
szenie końca w alk i o śtauowicku na zimę.

■Jak się dowiaduję, wykazuje praca artyieryi 
rosyjskiej, przygotowującej ataki, od ofenzywy 
czerw eow ej znaczną pc-prawę. Pod Luckiem i 
nad Dniestrom jednak nie na darmo zapłaci
liśmy frycowe. K ażdy  atak piechoty poprzedza

cyn Przez to, że dotychozi  x I . . .  ,
-dzy minia tory alaa< i wszystkie osławione cen- roka widywane w Warszawie plakaty o wykona- 
trale żywnościowe dalej istnieć będą, now y na- nycb w 'jroF l trzech w y r o k a c h  ś m i e r c i  
czelny 
w  swojej
wioną jest warunków powodzenia.

Myśl utwortenia. takiego centralnego urzędu n'e U3taje, a wczoraj właśnie w biały dzień obrabo 
aprowiza cyjnogo por/s 
zanim -odnośny projekt 
Austryi, dotychc-zas jednak -rząd wrę,
urzędu nie powołał do życia, bo żadna z w ybit
nych -osobistości n ie chce -objąć k ieiownietwa 
tej inatytucyi bez szczególnych pełnomocnictw, .
B y ły  prezydent Sejmu węgiarskieg-o, N a v a y  kiem eroa nw^cia^^ 
nie chciał przyjąć nominacyi na prezydenta cen- ’ “  lr
tralnego urzędu aprowizacyjnego aa W ęgrzech, 
ponieważ rząd nie chciał go  wyposażyć w  pra
w a  samodzielnego ministra i  dyktatora aprowi- 
zacyjnego. W  Niemczech, szef ■»Wojeanego u- 
rzędu żywnościowego^ Batocki, posiada nie- 
tyiko prawa sam od zielne gc ministra, -ożyli na
czelnika resortu, ale w sprawach aprow izacyj- 
ny-ch jest najwyższą iustancyą, czyi. stoi ponad 
innymi- ministrami. Prezes ■wstry&okiego urzędu 
żywnościowego, szef »ekcy i Keller, n ie tjlk o  nie 
jest dyktatorem, i samodzielnym ministrem- ale, 
podług ogłoszonego statutu, nie Dosiada właści
w ie  żadnej kompetesicyi, Zw iązany uchwałami 
^mią&zyrninisteryaLmj; komisy® aprowizacyj- 
n e j«, ścisłej Komisyi-r i  »Koenitetu ministrów 
w  sprawrach żywnościowych*, zawisły od pra
k tyk  poszczególnych '>cen.t.rali« * od kilku, mi
nisterstw (rolnictwa, handlu, robót publicznych, 
kolei itd.), żadnych nie może w ydać obowiązu
jących zarządzeń, nakazów, czy .wykazów  co 
do cen, pro,-lukcyi, rozdziału itd:. Tom  samem

gli bezkarnie.
Kamienicznicy waiozawscy są w położeniu WDrost 

rozpaczliwem. Trzy czwarte Warszawy, z wyjąt- 
dzielnic najruchliwszych, jak

plac Teatr dny. Krakowskie Przedmieście i Nowy 
Swial, niji płaci komornego z tej prostej przyczyny, 
żc nie uia z czogo płacić. Cały przemysł unieruciio- 
mlony, a robotnicy zdani na opiekę ofiarności pu
blicznej, kapitały wywieźli Moskale — a tych, któ
rzy mogli i umied rozrzucać pieniądze, zabrakło. 
Z kai" rządowych nie wypływa prawie nic, a nato
miast ściągane są liczne opłaty w formie taks, stem
pli i podatków. Na takim stanie rynku pieniężnego 
cierpią najdolldiwisj właściciele nieruchomości, ao 
kionrcn dobiera się cora7 energiczniej Towarzystwo 
kredytowe miejskie Dotychczas nie mogło one 
wystawić żadnej nieruchomości na licytacyę z po
wodu przeszkód rozmaitych natury prawno-fonna- 
hstycznej, związanych ze zmianą władz zwierzchni- 
czych po okupacyi kraju przez Niemców. Przez cały 
ten czas nie ogłoszono też żadnej licytacyi, mimo, 
że raty zalegle są już od dość dawna. > 

Obecnie usunięta została już ostatnia przeszkoda 
prawna w postaci braku woźnych sądowych. Ci bo
wiem, którzy pozostali po wyjściu Rosyan, nie byk 
zatwierdzeni przez nowo władzo niemieckie, o prze-

diużfize pnzftd ©odziałem wysyłki -przekazów pienięi-» 
nych i odbiorem -listo w poleconych.

Ogromna h-ala dla nublicznoścL szeroka jak sam 
dostat.eera* wygody interesan- 

nakry i.a białym sufitem, o-> 
świetlana jest doMateesanie -bocznem świniłem, ze 
wńaieClaoh stron się tu przedizjsrającym. Dwe sze
regi pulpitów do .pisania listów na miejscu już są 
■w użyciu. Środkową część budów,di zajmuje hala 
mniej szeroka od frontowej, ale znacznie wyzsza ł 
zalana światłem góanetm- Tu odbywają się główne 
manipulaeye pocziowe, i  (najważniejsza -z nich: se< 
gregacya listów. Na jeinem z mnogich okienek 
czytamy: Plenipt^e.ncye i  mform,acye“ . - Poczcie
miejskiej oddano tttóoacye, d-o których we.jśtóe pro
wadzi od ulicy Tfiifecidoj. Ma więc nareszcie WaTr 
sza wa pocztę, godną .wielkiego miasta. Czekała na 
uo dziesiątkami -łaU

Z Królestwa Polskiego.
Z żałobnej kart." Legionów. Szeregi legionowe 

poniosły znowu ciężką stra-tę.' Jak donos: „Dziennik 
narodowy” , w drniu 3 bm. padł na froncie wschod
nim Bolesław Dunin-"W ą s o w i  e z, podporucznik 
2 pułku uiaoów, brat śp. Zbigniewa, rotmistrza, oo 
bat orskiego dowódcy nieśmiertelnej szarży pod Ro
kitna.

T od per. Bolesław W ą s - o w i c z  wysłany izosta' 
C bm. jako oficer ardjm.tasowy -z komendy korpu
su polskiego dc rowów -strzeleckich —  i w  chwił 
wręctzariu rozkazów komendantowi odcinka padl ni 
miejscu, ugodzony w  czoło jakąś zabłąkaną kul* 
nicprzy jaeieiską. Śp. Boicsiaw Wąsowicz odbył raił



kampanię karpacką rozpoczynając Soferienską służ
bę ód SEerogowca —- *a dzielną wobec wroga po
stawę otrzymał oiedałe srebrne i jeden bron- 
zowy. By] on także, pod dowodiziwem śp. rotmiaurza 
Zbigniewa, uczestnikiem skarży rokitaiań»hlej, z 
której wyszedł względnie cało, za wdzięk r.ając życie 
tylko temu, że pa ił pod nim koń, trafiony śmier
telnie j ciężarem swoim przywiali jeźdźca j i±  nie
daleko rosyjskich okopów.

Zniesienie języka niemieckiego w szkołach ludo
wych w okupacyi. „Dziennik narodowy11 piotrkow
ski zamieszcza następujący Komunikat urzędowy 
Złożone przez kLercwmro w i kierowi",iczk' sakół lu
dowych piotrkowskich protokolarnie dnia 25 wrze 
śnia bi oś-mdazenaa w sprav io usunięcia z prugru- 
mu naukowego szkół ludowych nauki języka nie- 
mieoKiegic —  przyjmuje c. i k. komenda obwodowa 
za wyraz życzeń i opinii "rodziców.

Uwzględniając wolę rodziców, zaiwi sza ć. i k, 
komenda obwodowa iflukę języka niemieckiego w 
szkołach luaowyeh miejskich i szkoły te, dotych
czas 4-klaoOwe, przekształca na 3-klasowe, w myśl 
reskryptu c. i k. wojskowego zarządu gubernialne 
go z dnia 31 września 1916. Z Nr. 10165.

Skutkiem tego przekształcenia ulegnie zmianie 
□umeracya klas. Klasy należy-do dni 11 zaopatrzyć 
w napisy, uwidoczniające nową numeracyę.

Schneider, podpałk.
Przygotowania do oaoudowy Kraju Wydział 

budowlany Rady Głównej Opiekuńczej zapoczątko
wał w Łowiczu akcyę zrzeszenia rzemieślników, w 
celu zapobieżem i moihwej spekulacyi niektórymi 
wyrobami potrzebnymi przy odbudowie, jak naprzy- 
klad okucia do drzwi i okien podług wzorowych 
rysunków. Największe zainteresowanie wzbudziła 
sprawa wypalania tarnin, praktycznych i artysty
cznych kafli do pieców. Wzory kafli są już w oprâ - 
cowaniu. Istnieje przekonacie, że ta zaniedbana u 
nas gałąź przemysłu, jak kaflarstwo, przy odpo- 
wredniem zorganizowaniu będzie mogła znakomicie 
rozwinąć się

N O W A  R E F O R MA TGtnifjJziałeK, 15 BażdzTemika 191 o.

W  dalszy ja ciągu zeznaje Rieser, 2e a Jaskie-. sów -przyjmowane będą w miejskich biurach kart1 Lusfracya lwowskiego urzędu wymiaru ndeżyto- 
rpm jeunak interesów nie robii, gd yż ohodiil chlebowych, a same ziemniaki ludnośó będzie mo- ścl. Wiceprezydent biajowej dyrekcja skarbu, Bu-

G sissstw a  b o l s i j w o  p ilo c i 
s ą d iia .

7 m y dzień rozprawy).
Kraków , 16 października.

Dzisiejsza rozprawa rozpoczęła się dalszem 
przesłuchaniem współo ikarżonegoi Jana G o 
r y c z k i ,  pomocnika fryzyers-kiego. Zarzuca on 
Urydze, że był często pijany j może dlatego nie 
pamięta, od kogo brał pieniąoze. Szczegółowo 
również opowiada o roli Leona N a s s a ,  pra
wnika z Dębnik, k tóry przychodził często do 
lokalu fryz jersk iego  proy ul. Floryańskiej i 
podiabial ita, legitymaoyach podpisy przewo
dniczących fcomisyj polo wyehe Uryga zaprzecza 
temu.

Kierownik rospra wy dr R  e u t: Skoro Nass 
był niewinny, to  dlaczego uciekł do Holandyi? 
Następnie dr Reut pokazał paszport na nazwi
sko Nassa ■opiewający’ , z daty dnia 10  maja 
1915, znaleziony u jego rodziców w  Dębni
kach. Leon Nass zbiegi zatem do Hclandyi za 
obcym paszportem.

V W  teku Dolemiki m iędzy Janem Goryczką a 
Urygą ośw iadczf ł ostatni, że o g  ó 1 e m o t r z y 

m a ł  z a  l e g i t y m a c y e  7.000 K o r o n ,  o- 
raz to, ce zjadł i wypił. Dużo pieniędzy zarobili 
natomiast pośrodniey, ja.k Rieser i Inni.

Zeznania Riesera.
Po pauzie wprowadzają na salę sierżanci 

wiezienia oskarżonego Taro na Leiba R i e s e r a 
jednego z głównych pośredników. Ubrany na 
rozprawę bardzo starannie, wchodzi śnrtało na 
salę i odpowiada z pewnością siebie. Twa.rz chu
da, z wystającym i policzkami, oczy przenikli
we. Ze wszystkich oskarżonych Rieser robi 
najbardziej ujemne wrażenie. Odpowiada po 
niemiecku.

Dr R e u t :  Do w iny się paa nie poczuwa?
O s k a r ż o n y :  Nie! N ie  jestem absolutnie 

winnym. W iem  dokładnie, o  co jestem oskar
żony. —  Na dalsze pytania co do jego  w iny, 
opowiada szeroko hisuorye, które nie mają nic 
wspólnego z jego  sprawą.

Opowiada, w  jaki sposób w  roku 1915 za
znajomił się bliżej z Drygą. Rieser znał go 
przedtem z koncertów w  ’»SokoLe«, gdyż jest 
bardzo muzykalnym. (W esołość). Dryga bowiem 
był także kapelmistrzem orkiestry sokolej. Za 
100  koron dostał wówczds od D rygi poświad
czenie, iż stawał w  kwietniu 1915 do przeglą
du wojskowego. Za kilka miesięcy, po ogło
szeniu nowego przeglądu, musiał siię starać o 
nową kartę. Drygę w tym celu odszukał u ila - 
wełki, gdzie był stałym gościem, ten żądał je
dnak za dużo, a w  końcu odesłał go dw magi
stratu do  urzędnika Pudka.

Rieser następnie w dowcipny sposób opisuje, 
jak w yglądały korytarze magistratu przed biu
rami wojskowe™ . Stały tam zawsze gromady 
krzyczących żydów, k tów y  tłoczyli się i cze
kali na dokumenty. Po  kory tarżu uwijał się 
stałe wspóbo skarżony S t a r k e. 1 i za  5— 10 
koron sprzedawał im karty, potrzebne do otrzy
mania paszportów. Starkel urzędował przawa- 
żn.e na korytarzu i tam załatwiał interesa. —  
Rieser przychodził do magistratu przez kilka 
dni, bo Pudek się drożył. P rzy sąsiednich 
drzwiach w iłz ia ł Rieser codziennie inny »ogo- 
nek«, składający się z w ielk iej gromady żydów, 
którzy czekali i krzyczeli. Rieser spotkał woź
nego magistratu, W ojciecha Gawlika (wskazu
je ręką na tego wspótaskarżonego) i za.pvtał go:

—  Panie Gawlik! Co to ma znaczyć? T o  hala 
targowa! Pełno żydów, wszyscy krzyczą i robią 
interesy jak na giełdzie! Ja n ie rozumiem takie
go handlu! (Wesołość).

W  odpowiedzi Gawlik, którego Rieser uwa
żał za człow ieka pobożnego (W esołość), odpo
wiedział całkiem krótko:

»Tam  się w yoa je  świadectwa rabinackie*. 
(Huczna wesołość).

» W tedy —  mówił R ieser —  tuż całkiem w ie
działem, oo to ma znaczyć handel w  magistra
cie^. (W esołość).

R ieser w  zeznaniach pomaga sobie żywą 
bardzo gestyku lac ją  oraz wtrąca różne »kawa- 
ty «, które wywołują salwy śmiechu.

>Poszedłem —  m ówił dalej Rieser —  dalej 
do innego biura wojskowego. I  tu był hajder i 
tu pełno było żydów. W szyscy się kłócili, 
wszyscy krzyczeli. Jak chłopy na jarmarku. Tu 
znowu stał człowiek, którego wszyscy żydzi na
zywali: Henr Presindent, Horr radca, HeiT 
Oberrath Ltd. Ja poszedłem do niego. Ten urzęd
nik nazywał się Jaskier i ukłoniłem się przed 
nim do samej ziemi (w ykonuje odpowiedni ruch) 
i widziałem wtedy, że tu idzie handel lepiej jak  
na jarmarku*...

ty lko  Za Pudkiom.
Urwało to  8  dni. Rioser wiedział, ze  Pudek 

sprzedaje legitym acye, ledz jemu robił trudno
ści, nie przypuszczając, ze Rieseu ma go  w  rę
kach, gdyż był painformc wany dokładnie 
łSZTwndlach ti W reszcie Padek przyrzekł d<tó 
Iegitymacy ę w  poniedziałek i  dal na to -chaj- 
iem «, tj. żydowskie slow7o honoru, którego jed 
nak nie dr trzymał, bo oświadczył, że interesa 
po mm objął oskarżony starkel. Rieser zaprosił 
go  do miedosytni Thorna na Kazimierzu gdyż 
tam jest d obry mi ud i bardzo debra koszerna 
gęsina, "zem  się Starkę! srpeeyalnie internował. 
Tam jed li i p ili i w czasie zabąwy Starkol mu 
oświadczył, że jego  sąsiad Nass z Dębnik robi 
doskonale mteresa i zarabia dużo pieniędzy 
Zażądał od Riesera 500 K  za legity ruacyę, gdyż 
ma wspólnika Bielesia, który niema wprawdzie 
zębów, ale zjada dużo pieniędzy. fWcsyołość). 
Interes się rozbił, gdyż Rieser nie chciał dać 
500 ¥. ■’% swoją legity.nacyę.

Na^i^pnie opowiada Rie*»er szmoko h istoiyę o 
swoim wrogu, nazwiskiem Maks Ka-nner, który 
go miał prześladować i wyłudzać od niego pie
niądze. Ten człow iek miał wekomn skłonić R ie
sera do pośredniczenia W wyrabianiu Jegity- 
rnacyi.

Po  paatzie Rieser zeznaje dalej, zaprzeczając 
w  zupełności poprzednim zeznaniom, ułożonym 
w śledztwie. Przeczy wszystkiemu, nawet naj- 
bardziej jasnym i stwierdzonym faktom. Nie po
maga konfrontacya ze Starkłem, fezymakow-* 
«kim, Biel osiem, Pudkiem i Urygą, Rieser nicze
go  nie paniięta, z  nikim się nie znal i nie po
średniczył.

T a  naiwna metoda jego  zeznań wywołuje 
często salw y śmiechu na sali. O godzinie pół do 
1 w południe rozprawę do jutra odroczono.

Przed przesłuchaniem Riesera, * kap. Z e g  a- 
r a c  zażądał aieeztowahia w diiodzo telegrafi
cznej świadka KorzenLow'skiegv, kupca z  ulicy 
Floryańskiej, jako podejrzanego o zbrodnię 
z paragrafu 327 u. k. w.

W  czasie zeznan Riesera zażądał kapitan Że- 
garac pi-zesłuchania agenta^ który aresztował 
ukrywającego się Piesera, oraz protokolanta, 
który był świadkiem jego  pierwszycb zeznań 
jja  okoliczność, że zeznania złoży ł Rieser w 
śledztazie dobrowolnie » dopiero dzisiaj je zu
pełnie zmienił, wypierając się wszystkiego.

i^ tię m rr  —  — jgg jgH 1 ń ^ ą «a B S>

Kronika.

gła nabywać oezpośreumo w an^jscacn wyładowa- 1 g n  o, z szefem biura prezydyalncgo sr,. radcą B a r 
alia, albo też będą one rozwożone na żądanie pc t o s z e w s k i m ,  z okazyi pobytu swego we Lwo- 
domacL. Wyłaniają Bię pod tym względem wiolkif w-ie odbyli wczoraj rano lustracyę tamtejszego ur/.ę-

Kraków, 16 października 
Rocznica Kościuszkowska. Wczoraj przypadała 

99-tu rocznica Śmierci bohatera narodowego Tadeu
sza Kościuszki, który w dniu 15 pażrtziernlKa 1817 
reku zgasł na obczyźnie na rękach zaprzyjaźnionej 
rodziny Zeltnerów w Sołurze w Szwajc.aryi.

Olbrzymiejąca w nersnektywie c-zasu i w obliczu 
dzisiejszego pokolenia postać n acze ln iK a  ruchu na
rodowego nie przestała być w biegu ubiegłego stu 
leeia uosobieniem najszczytniejszych (lążeń narodu 
pilskiego do odzyskania niepodległości, a .lziś kult 
imienia Tadeusza Kościuszki, ma prawo do tem wię
kszej chwały, gdy naród polski stoi w go racz Kc wem 
oczekiwaniu i w przededniu spełnienia się najisto
tniejszych swoich pragnień. Do drogiej postaci Na- 
czelmKa w sukmanie zwraca się dziś myśl polska, 
podtrzymywana nadzieją, i czyn polski, widzący w 
nim wzór bohaterstwa i poświęcenia dla sprawy na- 

'owej.
Jakkolwiek ułożą się losy Polski w najbliższej 

przyszłości, przypadająca na rok przyszły s e t n a  
r o c z n i c a  z g o n u  K o ś c i u s z k i  powin
na skrystalizować w objawach czci to uwielbienie, 
jakiem naród otoczył imię bohatera z pod Racławic. 
Nie przeszkodzą tej chęci i powinności warunki wo
jenne. Być meże, że przyjdzie nam obchodzić ją 
już w pokoju w odnowionej i wolnej ojczyźnie, a 
wtedy cześć ta znajdzie niewątpliwie żywiołowo 
wybuchający swój wyraz.

Jakkolwiek jednak ukształtują 6ię stosunki, nasi 
działacze, historycy i uczeni pamiętać o niej po
winni i przygotować zawczasu materyał do jej ob
chodu. Ma w tem obowiązek pierwszeństwa miasto 
Kraków, gdzie tylę wspomnień wiąże się z imieniem 
Kościuszki, gdzie tyle pamiątek związanych jest 
z jego imieniem.

Rocznica śmierci Michała Bałuckiego. Jutro, jako 
w 15 rocznicę śmierci Michała B a ł u c k i e g o ,  od- 
pi a wionę zostanie w kościele św. Krzyża nabożeń 
stwo żałobne o godzinie 9 rano.

W związKU z roczfiicą wygłosił wczoraj na kur
sach literackich redaktor W. P r o k e s c h  odczyt 
o Michale Bałuckim, jako komedyoyisarzu. nawią
zując do sobotniego przedstawienia »Krewniaków« 
na scenie teatru miejskiego.

Z wystawy Tow Sztuk pięknych. Wystawiony 
ohraz WtejoŁecha Kussaka ,.Rokitna" z g r o m  adiził 
wczoraj w salach pałacu =Eiruki ty».ące osób. które 
z najwyższym zainteresowaniem oglądały obraz mi
strza, apote ozu jacy jeden z najś wkrtni eyzyoh epi
zodów bohaterskich walk Legionów w r. 1915. Aż 
au godzin popołudniowych przelewały się .pirzez wy
stawę tłumy ciekawych, w&ród których znaczny 
kontyngent stanowili legioniści i ofit- rowie armii 
austryaokiej. Obraa lumńisizezony został w „świetli
cy" na pnidłużnej ścianie noiwprowt wyjścia, a życz
liwa ręka porzuciła u srop. obrazu wiązankę kwie
cia z napisem: „Bohaterom"

Wobec zgłoszeń kierowników w-kó} krakowskich 
o zniżkę wstępu, Towrrzyst.wc sztuk pięknych zni
żyło dia młodzieży, prowadzonej przez profesorów 
dla szkół średnich 20 h, dla *zkćł ludowych 10 h 
ml osoby. Za względu na uniknięcie ścisku zairzac 
wjistawy uprasza o poprzednie porozumienie się z 
kancelaryą Towarzystwa co do czasu zwiedzania.

Ziemniaki dla Krakowa. Sprawa zaopatrzenia 
ludności naszego miasta w ziemniaki na całą zimę 
natrafia na poważne trudności, zwłaszcza, ie cho
dzi tu o dostarczenie ziemniaków nie pe.wnej czę
ści ludności, ale ogółow1' n.eezkańców Krakowa. 
Dowóz z OKolieznycb wsi do Krakowa jest aalej 
bardzo mały, tak, że dotąd oardzo niuznawzma 
tylko część ludności zaopatrzyć się mogła w ten 
proóuiKt. Wobec tęga ao pokrycia zapotrzebowania 
reszty ludności potrzeba obecnie Około 3000 .ago
nów ziemniaków, ktÓTe dostawione być muszą naj
później do końca listopada b. r„ t. j. jeszcze przed 
nasłaniem mrozów. Dowoź dzienny wynosiłby zar 
tom 75 wagonów ziemniaków. Zamówienia na te 
ziemniaki są już na ukończej ’U. Wagony z zie
mniakami, nadchodzące do Krakowa, zatrzymywać 
się będą na torze składów węglowych miejskich, 
składów zbożowych, rzeźni miejskiej, gazom ni m., 
na „orze wapienników miejukich w rodgórzn i t. d., 
gdzie będą wyładowmne. ,

Zamówienia na. te zienunaki ze strony mieszkań-

tnniności, gdyż do rozwiezienia zaanówmnych zie- 
mniaków trzebaby było dziennie około 400 wo
zów.

Doza zaopatrzeniem miosókańców gmina musi się 
starać także o pokrycie zapofcrzeDor amia zakiaaow 
dobroczynnych, związków spożywczych -i kurto- 
wnycn i datajlieznych handlarzy ziemniaków.

K erw jzt tiansporty zsetuniaków, zamówionych 
dla Krakowa w Królestwie Połskiem, są już sygna
lizowane. Wagonj te zuążają do Krakowa przez 
Dębicę.

Wojenny Bank miejski dla Galicyi. Prezesem 
Rady administracyjnej Banku miejskiego zamia
nował minister skarbu prezydenta miasta -Krakowa 
dra L e o ,  wiceprezesem zaś posła i szefa biura lwo
wskiej laby handlowej dra S t e s ł o  w i t z a .

Jak się doT' Lodujemy, prezydent miasita dr Leo, 
przyjmując ten ważny posterunek pracy obywatel
skiej, złożył jednocześnie gonu ość prezesa Rady 
nadzoiczej Wojennej Centrali handlowej w Kra
kowie.

O posiłek ranny dla dzieci. Jak wiadomo, na osta- 
tniem pooiedaeniu krakowskiej Rady miejskiej r. m 
Rafał L  a n d a u zgłosił wniosek w sprawie zape- 
wn‘eria ubogiej dziatwie szkolnej śniadania. Stwier
dzono bowiem, że w Ki okowie liczba dzieci, w y
chodzących do szkoły bez posiłku rannego, wynosi 
okoio 3.000.

Sprawa ta była też tematem narad nauczyciel
stwa krakowskiego w ubiegłym tygodniu. Okazało 
się istotnie, że jest mnóstwo dzieci, pozbawionych 
posiłku porannego, są to przeważnie dzieci wyro
bników, rękodzielników i t. p.

Nadużycia w komisyi poborowej. Śledztwo, prze 
prowadzone dotąd w sprawie nadużyć, wykrytych 
w krakowskiej komisyi zasiłkowej, przyniosło wie
le interesujących szczegółów z działalności Maza- 
nowskiego. Mazanowski mieszkał w jednym z najle
pszych hoteli krakowskich, gdzie zajmował trzy po
koje, z tych jeden dla siebie, drugi dla swej przy
jaciółki v aneków ny, trzeci dla wspólnika. Codzien
nie po skończeniu urzędowania Mazanowski w to
warzystwie Vanekówny i wspólnika zasiadał w re- 
stauracyi boteiowej do wykwintnego, sutego obia
du, zaprawionego drogi«mi winami. Po obiedzio 
oczekiwał już przed hotelem stale wynajęty dwu
konny powóz, któiy całe towarzystwo, zaopatrzo 
ne obficie -w drogie wina, zabierał na zamiejską w y
cieczkę, Po wycieczce przekąska w restauracyi ho
telowej, następnie teatr, a potem znowu suta kola- 
cya- w hotelu Wystawne to życio pochłaniało ogro
mne sumy, to też Mazanowski wydawał dziennie do 
500 koron i więcej.

Niemniejsze kwoty pochłaniały stroje Yanekó- 
wny, która ubierała się w pierwszorzędnych maga
zynach. Cena kapeluszy, które sobie sprawiała, 
obracały się między 400—500 kor. Poważną rubry
kę w "wydatkach stanowiły toż częste wyjazdy t o 
warzystwa® do Wiednia. Nic zatem dziwnego, że 
życio to pochłaniało olbrzymie sumy, których skro
mna pensyjka, jaką pobierał Mazanowski, nie do
starczała.

Cykl Chopina. Zapowiedziany przez dyrckcyę 
koncertów krakowskich drugi popularny cykl Cho
pina da obraz twórczości wielkiego geniusza naro
dowego nie tylko w dziedzinie muzyki fortepiano
wej. Pierwszy wieczór cyklu odbędzie się w niedzie
le, dnia 29 b. m., i to zo względu na zgłoszony licz
ny udz.iał młodzieży szkolnej o godzinie 5 po połu
dniu. Do wykonania dzieł fortepianowych w inau
guracyjnymi koncercie zaproszony został pianista 
p. Zygmunt P r z o o r s k i, którego wybitny talent 
zwrócił powszechną uwagę w sporadycznych wyetę- 
pnch, szczególnie w dziedzinie muzyki Chopinow
skiej P. St. W  i e n i a w a - D ł u g o s z o w s k a , 
której kult pieśni Chopina, uprawiany z pietyzmem, 
ma zasłużoną sławę, bierze również udział wr inau
guracyjnym wieczorze. Na cykl nie będzie wprowa
dzony abonament ze względu na wyjątkowo niskie 
ceny wstępów.

E C ro n lk a  t o o w s k s ,
C. k. Rada archiwalna. „Gazeta Lwowska1 o- 

głasza;
Minister spraw wewnętrznych zamianował na 

zasadzie postanowień § 10 statutu c. k. Rady ar 
.■hiwalnej, zatwderdzoriego Najwyższem postano
wieniem % 25 maja 1912, konserwatorami c. k. Ra
dy archiwalnej na okres pięciu lat:

Dra Ludwika B e m a c k i e g o ,  astępcę ku
stosza Biblioteki im. Ossolińskich we Lwowie, ąlla 
powiatów politycznych: Bóbrka, Buho-rodczany, 
Borszozów, Buezacz, Czortków, Dolina, Drohobycz, 
llorodenka, Husiatyn, Kałusz, Kolumyja, Kosów, 
Nadworna, Peczeniżyn, Podhajce, Rohatyn, Rudki, 
śambiir, Skałait, Skole, Śniatyn, Stamrdaiwów. Sta
ry Sambor, Stryj, Tłumacz, Trembowla, Turka, 
Zaleszczyki i Żydaczów (dla polskich archiwów;;

dra Cyryla S t u d z i ń s k i e g o ,  profesora uni- 
wersyteu lwowskiego, dla pow>atów politycznych: 
Rudki, Sambor, SKałat, Skole i Śniatyn dla ruskich 
archiwów. Nadto minister spraw wewnętrznych 
powiitrizył p r o f e s o r o w i  dr. Cyrylowi Studzińskie
mu tymczasowe kierownictwo urzędu konserwato
ra c. k. Rady archiwalnej dla ruskich archiwów w 
powiatach polityczny oh: Brody, Brzeżany, Oieoza- 
nów, Gródek Jagielloński. Jaworów, Kamionka 
Stru/miłowa. Lwów, Mościcka, Przemyślany, ka- 
dziechów, Rawa Ruska, Sokal, Tarnopol, Zbaraż, 
ZboTÓw, Złoczów, Żółkiew i w mieście Lwowie.

Namiestnik Diller we Lwowie. „Gazeta Lwo
wska" donosi pod datą 14 b. m.:

Namiestnik generał-major bar. D i l l e r  powró
cił wczoraj wieczorem do Lwowa ł  podroży insntk- 
cyjnej po Galicyi. Dziś przed południem namie
stnik przyjął, k *  biskupa stanisławowskiego Cfao- 
m y s z y  n a, deputacyę Towarzystwa d z i e n n i -  
k a r z y p o l s k i c h ,  złożoną % wiceprezesa Towa
rzystwa p. Milskiego, sekretarza p Rollego i człon
ka wydziału p. Leopolda Szunderowioza, depuitacyę 
koma/tetu obywatelskiego w  sprawie aprowizacyi 
miasta, oraz kilka osób prywatnych.

Zawieszenie wydawnictwa „Dziennik nPolskie- 
go“ . Wychodzący we Lwowie „Dziennik Polski" 
zamieszcza V  numerze z 14 b. m. następujące za
wiadomienie:

„Z  powodu ponownego znaoznegc -podrożenia 
papieru, tudzież wogóie nadzwyczajnych trudno
ści wy dawniozych, wywołanych stosunkami wojen
nymi, zmuszeni jesteśmy z dniem dzisiejszym cza
sowo zawiesić wydawnictwo „Dziennika Polskie- 
ro“ . Wyrażając nadzieję, io w pomyślniejszym a 

niedługim czasie wydawnictwo wznowimy, prosi
my naszych P. T. prenuimeiatorow, czytelników i 
przyjaciół o zachowame dla nas dalszej życzli
wości".

du wymiaru nalezytosci. Oprowadzani przez n, \> 
czelnika lwowskiego urzędu wymiaru należytości, 
st. radcę D a r s k i e g o ,  odbyli przegląci wszyst
kich biur, gazie wiceprezydent Bugno wypytywał 
poszczególnych urzędników o zakres ich działania 
biurowego i o stosunki osobiste. W izyta ta rzadkich 
gości z Białej pozostawiła przyjemne wrażenie 
wśród licznej rzeszy tamtejszych urzędników,

ś w i a t a .
Pogłoski o zniszczeniu łodzi podv.oanej „Bre- 

men“ . „Reichspost" w niedzielnem wydaniu przynesi 
następujący talegraui ze Szczucina po“d daitą 14 bm.:

„Pomimersehe Tagepost" przynosi z Bremy, że 
źródła —  jak zapewnia —  stanowczo pewnego, 
następującą sensacyjną wiadomość: „Niemiecka
handlowa łódź poawodna „Bromen", która u wy
brzeży irlandzkich umknęia szczęśliwie angielskich 
sieci na łodzie podwodne, została s t o r p e d o w i -  
n a w j e d n y f n  z  a m e r y k a ń s k i c h  p o r - 
t ó w".

Dotąd n i e m a  p o t w i e r d z e n i a  urzędowego 
tej wiadomości, o której zresztą milczą dzienniki 
berhńsKie. Wiadomo tylko, że ł. p. „Bremon" zawi
nęła do portu Nowy Londyn, pohoi-znej przystani 
Nowego Jorku i tam kapitan w  sposób przepisany 
zażądał przyssania mu pilota. Od tej cbwiii brak 
wszelkich doniesień e dalszych 'osach tej łodzi pod
wodnej.

Tylko „Baseler Nachrichten" przyniosły wiaao- 
mpsó pud aaaą 4 bm., że w Portland, mieście por- 
towem amerykańskiego stanu Mroine, wyłowionu z 
fal mooukich pas ratunkowy z naipisem „Bromen". 
Równocześuie „Tetmps1, stwierdził, że w Paryżu 
wiedziano o tem już dawniej.

Śmierć* uczestnika zamachu na następcę tronu. 
Juk dono-ci „Hrvansky Dnewnik", przed KilkomŁ 
dniami zmarł w Mollerodorfie w więzieniu wojsko- 
wem Mitar K e r o w i c z ,  jeden z uczestników za
macha] na następcę tronu, arcyks. Franc^szkr Fer
dynanda i jego małżonkę w Sarajewie. Kerovicz 
był skazaaiy na dożywotnie więzienie. Jest to już 
drugi z uczestników zamachu, któ-y zmarł, przed 
kiłkuma miesiącami zmarł pierwszy Princip.

W ylewy w Prusach. Z Królewca donoszą. Z po
wodu ostatnich kilkudniowych, ulewnych deszczów, 
wiele rzek i rźbczek w Prasach Wschodnich wyla
ło. W  Królewcu wystąpiła z brzegów rzeka-Ptegel, 
zalewając wiele ulic. Cała okolica Piegla w górnym 
biegu rzeki stoi pod -wodą.

Pogrzeb pueiy z honorami wojsku wy mi. Nieda
wno donieśliśmy o zgonie hiszpańskiego poety i po
lityka F . c h e g a r a y ‘a. Zgon jego wywołał w ca
łej Hiszpanii wielkie wrażenie . powszechny żal. — 
Obecnie dzienniki zagrauic/ne donoszą, że wsku
tek zarządzenia rządu hiszpańskiego pogrzeb zmar
łego poety odbył się z zachowaniem honorow woj
skowych, przepisanych dla pogrzebu komenderu
jącego marszałka. To też cały garnizon wojskowy 
Madrytu tworzył szpaler przez ulice miasta, aż do 
cmentarza. Ody kondukt przechodził kok budyn
ku teatru, orkiestra teatralna odegrała marsz po
grzebowy, a artystki teatru obsypały kwieciem 
trumnę poety.

Katedra filologii słowiańskiej w Kopennadze, — 
W  *Bcrlingske Tidende* czytamy: W  budżecie
państwowym przewidziano odpowiednią sumę na 
ustanowienie zwyczajnego profesora filologii sło
wiańskiej przy wszechnicy kopenhaskiej. Możemy 
dodać, iż profesorat ten obejmie dr filologii Stani
sław R ó z n i e c k i .  Jest ou synem polsk.ego prze
mysłowca, który osiadł w Kopeuhadze. Ukończyw
szy duńską szkołę średnią, słuchał filologii i uzy
skał na wszechnicy kopenhaskiej stopień naukowy 
cand. mag., a później doktorat w Wiedniu. Poślu- 
biwszy eórkę właścicielu ziemskiego na Białej Ru
si, odziedziczył z nią posiadłość tamże. Obecne 
miejsce jego pobytu nie jest dokładnie znane, przy
puszcza się wszakże, iż dr Różniecki bawi w Pe
tersburgu. Profesurę objąć ma od kwietnia.

ZwszcćOrty okręt wioski.
, (Teł. włl „Nowej Reformy’’).

Wiedeń, 16 października. 
łJRyrgem® clooiosi z Budapesztu:
Jak donosi »A z  E st« z Lugano, wioski okręf 

wojenny »K ió łow a  Małgorzata® wyleciał w po
wietrze. Potwierdzenia z innych źródeł tej w ia
domości niema.

»K ió lo w a  M ałgorzata« jest okrętem z klasy 
zatopionego przeft austeyacką łódź podwodną 
pancernika »Benodeuo Brin®, o .pojemności 
13.430 ton.

Rząd prowizoryczny w  Srecyi.
(Te1, c. k„ Biura koresp.)

Londyn, IG października
Biuro Reutera donosi z Aten Dotychczasowy 

generalny dyrektor w ministerstwie spraw za
granicznych P o l i t i s ,  'odjechał do Salonik, 
aby objąć stanowisko- ministra spraw zagraniez- 
nycli w p row izo ryczn y* rządzie. Oświadczył 
on, że po1 krótkim pobycie 'uda się w  specja lnej 
m isyi do /achounie* Europy.

(Te!, c. k. Biura koresp.)

Konstantynopol, 16 października.
A g. Milli donosi: Główna kwatera ogłasza di, 

15 bm.:
Front p e r s k i .  Trzy nieprzyjacielskie szwa

drony kawaleryi, które usiłowały zbliżyć się do 
Bidszar, zostały odparte.

Front k a a k a z k i: Na prawom skrzydle od
dział nieprzyjacielski, k tóry w gęstych szere
gach usiłował się zbliżyć, naszym skutecznym 
ogniem został zupełnie rozproszony. N a  lewem 
skrzydle nieprzyjacielski -zaskakujący atak 
wstrzymany został naszym ogniem i koutrata 
kiem odparty. Na innych frontach nic znaczą, 
cego,

Protopapcy; a lypjnis.
(Teł. c. k. Bura koresp.)

Petersnurg, 16 października. 
Minister spTaw  wewnętrznych P  r o t o p o- 

p o w  oświadczył zastępcom prasy7 rnosk ew- 
skiej, że wojna, bez względu n? koszta, musi 
być do końca prowadzona. T a  wojna różni się 
od wszystkich innych i nikt nie przypomina sch 
bie podobnej. Gały naród rosyjski w alczy ca
łym  swym bytem i wszystką swą krwią.

-------------------o -------------------

Zatarg japcftskc-shirśski.
(Teł wł. „Nowej Reformy”).

Kolonia, 16 października. 

i»K-oelniseh.e Ztg.® donosi:
Jak stwierdza sRnaskoje Słowo®, konflikt 

mięuzy Chinami a Japonią jest nieunikniony. 
Japouda rozpoczęła prace okcło  mobłlizacyi. 9 
wyrób amunicyi zastrzegła dla własnych po

trzeb.

W sobotę 14 Om. odbył się j  kościele św. Fla- 
rya.na w Krakowie ślub p. Manyi Z i m n ó w n y ,  
córki radcy dworu, Stanisława Zimnego i Maryi z 
Karasińskich, z p Włodzimlerzam H a s - z c z y c e m ,  
poruaz,miikiem artyleryi. 7785

Odznaczenia. Kami mi ero- Sulima- Z a w i s z a ,  se 
kretarz skarbu orzy komendzie obwodowej w Mie
chowie, został odznaczony kawalerskim orderem 
Franciszka Józefa z dekoracyą wojenną za znako
mitą służbę w specyaluem użyciu.

Zupełnie zniszczona skutkiem wojny rodzina, 
bardzo porządna, znajdująca się obccnn’ w przy- 
krem położeniu, prosi szlachetnych serc ludzkich, 
o ofiarowanie dwóch łóżek, stołu, dwa krzesełku 
i' sprzętu na bieliznę i rzeczy, pod adresem ulica 
Chocimska 1. 30 parter, Nowa Wieś.

Hrabina Michalina.

Repertoar teatru nuejskiego w Krakowie 
łm. Juliusza Słowackiego,

W  poniedziałek, dnia 16 b. m.: »Złoty cielec* St. 
Dobrzańskiego, i »Grzegorz Dandiu* Moliera.

We wtorek, dnia 17 b. m.: »Krewniacy« M. 
łuckiego.

Repertoar miejskiego teatru ludowego.
W e wtorek, dnia 17 b. m.: »Ludwik X I.« K, 

lavicue’a.
We czwartek, dnia 19 b m.: »Mafya Sztuarti, 

tragedya Szyllcra.

T o lepram y z nstatntai ch w 5!i.

Ba-

De-

Wofia ;  '
ł ń  iitrta a nrmi«9£

(Tei. wL „Nowej Rcformy”)-

Kolonia, 16 października. 
»Koeln ische Zeitung* donosi:
,»Ho-ming Post* donosi z Aten:
W ierne królow i w ojska greckie nie tają, że 

aa wypaLok, gdyby koriLcya miała zmusić Gre- 
cyę do w ejn y po stronie Loalicyi, wojska owe 
wzdłuż koleł ccfną się z krćietn na północ, zgro
madzą w  Trikełi i tara będą czekać na Niem
ców, ażeby z ulmi wystąpić do walki z koalicyą.

leiefualczns i teieśrałkzitaaiaissści c. H. liura
z dnia 16  października.

Epidemie w  monarchii.
W iedeń. U izcdownie ogłaszają: W  czasie cd 

1 do 7 października stwierdzono w  Galiąyi 2 1 
zachorowań na tyfus plamisty w  9 powiatach 
(13 gminach) u ludności miejscowej. W  niiycb 
okręgach admimstracyjnych stwierdzono w aym 
czasie 92 zacłiorowań na tyfus plamisty, a tf 
zarowno aa ludności miejscowej, jak  i wśród ai- 
chodźców z Galicyi i Bukowiny..

Uprawa rolr w Czarnogórze.
Cetynia. A b y  zapewnić uprawę r.oli w  je* 

si*cni i w zionie, zarządziło general-gubeirnaDor-i 
stwo, żeby ludność pociągnąć do imtenzywnej 
pracy, i żeby tę pracę zorganizować.

Uczczenie zasłużonego lotnika.
Rjelca. (AVęg. Biuro koresp.). Bnnuretrz Uje-, 

ki dr V  i o wystosował do w ielkiego adimirałą 
Hausa 'piai.to, ar którym  go  proii, zeby mu 
było wolno imieniem miasta wręczyć poruczni
kow i okrętu lin,„owego B a n  f i e l d o w i  medal 
pamiątkowy na jearo cześć. Banfield, jak wiado
mo, przy ataku lotniczym ltjekę 1 sierpnia 
b. r. strącił jeden nieprzj jacidsk i samolot.

Minister turecki w  Hamburgu
Hamburg. Tunccki minia cer spraw zagranicz

nych H a l i  -bej przybył tu.

Śmierć posła szvedzlciego.
Sztokholm. Szwedzki poseł na dworze berliń 

skim, hr. Taube, po operacyi szyji w  AUuigsas 
zmarł.

Kongres radykałów  francuskich.,
Bertto. Przewodniczący partyi radynałuw 

francuskich zwołuje na 12 b>n. do Paryża kon
gres, w którym wezmą udzia ł  senatorzy, pos ło 
wie i delegaci party i .  Jest to pierwszy kaugrea 
partyi rad; kalnej od czaili wybuchu wojny.

Psm yika lotnika.
Berne W  nocy na 11 paźdz.eruika niemiecki 

samolot w powrocie z obszaru francuskiego wy
lądował przez pomyłkę av Thnrgau i, zoryent > 
wąwozy się co do miej-sca wylądowania, oddalił 
się. Niemieckie kierownictwo wojskowe i poseł 
niemiecki złożyn  usprawiedliwienie z powodu 
tego na-ruszema granic, zanim Szwajcarya pod 
niosła zażalenie.

»K ra j M ikołaja II«.
Petersburg. (Agencya petersburska) Mini 

sterstwo spraw zagranicznych polecTo dyplo
matycznym zastępcom Ro-syi za granicą oznaj
mić rządom, że db rosyjskiego państwa wcielo
ne zostały kraje, odkryte w latach 1913 i 1S14 
przez wyprawę odkrywczą kapitana W ilkiekie- 
go, znano pod nazwą *kraju Mikołaja II* .
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